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Po ni ed zi a ł ek .

1 ( \ r  J u t r o ,  Ś Ś .P an ta le on ,  I i a nd y t  i Na ta l ja .  
i y O .  U  Iz rae l i tów Po s t ,

W„ c z o r a j  w Koście le  X X  .A u g u s t ja n ó w  Arna, 
Drowie  i Ar tyści  grul i  Ms z ą  D am sego ,  G r u d n i e  
Sa nd ,na ,u i ,  O f e r t , , r , u , n  E lsn era .  W  k o s n e l e  X - .  

f t i a r o ' w  wvkonano M s z ą  J  • Ar j i» J - H aJ~
dena,  i Psa l m 132 J .  K rogulsk iego .

W r a c ai ą c y  * P ete rsb u rg a  J .  K.  W . X ^  E m i l
« n  • W  i lisiego Xi t ' cia  łJ rsko -D a rm -Pa mn ąc cg o  V> ! w  w  x  C E S A .

sztodzhivgo^  a i • •
R’Z E W l e Z O W E J ,  wczoraj  wiec»ore,n o godzinie
lOtej p r a l n i  do W ar sz awy .  M i e sz k a  w hotelu
Wi l ińsk i m.  Zab awi  przez dzień dzisiejszy.
WcM.rai  w pałacu Łaz ienkowskim, na  obiedx.e  u J .
X c i a  N  a  . . . i e s t n i k  « K r o i :  m i e l i  * “ " ' ? ? 4 ” “J "
dować sic W łaściciele celniejsi . , cb rękodzieł . , ,  R o s  
svjsfcicl.:  p r * J b j l i  »« t eraźniejszą  wystawę,  t u d » « .
A r t ^ c i ’, i aknt rż  i W ł a ś c i c i e l e  xnakotnitsxycb wy
r„b<W w vkonanych'w War sz awi e  lub w Kr ól es t w,e .  
Osoby s k ł a d a n c e  K om i t e t  tej wystawy b y ł y  z apro­
szone X ż ę  J e go m oś ć  wniósł  toast  za zdrow ie t [>o- 
Myślność N .  P A N A  i MN. R O D Z I N Y ,  co X.a-
pa lem powtórzono.  Spełni, , , , , ,  za zdrowie J O .  Xc ,a ,  
k t ór y w niósł  toast  pomyślności  i wzrostu kunsztów_ . 
Użytecznych rękodziełu,  w obu kra .ach.  M u z y k a
w,denna ciągle dodawał a  ^ 7 " T  ^  ^  ’
-—- Radca T a j ny ,  Senator  Xz ę  J o z e f  ^
w \ iechał  dnia w c z o r a j s z e g o  do KarIsbaa
Księgarni a  Pr:  S p i e *  ' ^ p o t k ,  przy ^ ^
N r o  4 6 0 .  odebrała  „„we dz .e ła  : Krom' ka • .
c a  \a p n l c o n a  h o n a  par tego  czy , o . i r y  
c.,.\nów woiennych,  „ raz  9 ) ry e n  „a st.,1,, z - 
Powszechne  ogrodnictwo ohejmmąee uwag,  n- 
 .............g r odów,  ogólne z a s a d y - u p r a . y  - s  ,
ł  , • i .  , „ u  n a u k ę  u r z ą d z a n i a  i n s p e k t ó w .  C , e
t u d  Mez i>ni Ktvc / .n4  n a u « v  * i _ .

i . 1 • • ; t rl na dłuffiem d o s * iadc*'  uiup lami ,  o r a n z e r j i  i t. U .,  *«*» a
oparte i do pot rzeb kraiu zastosowane,  przez ■
( ZempińskiegO,  z 12tą t a b l i c a m i  r y c i n  z ł .  2. .
D w i e  epoki  m e g o  ż y c i a  przez młodą P o l k ę  i  
k ó s  - 1 8 4 1 -  z ł .  5 .  W y c h o w a n . e e  n a t u r y  , „ k s z t -  
c o n y  c z ł o w i e k ,  r o m a n s  o r y g i n a l n y  P a w i a  de K o ck ,  
p r z e k ł a d  z  f r a n c u z : ,  3 t o m y , z ł .  12. N i e s z c z ę ś c i a

n a j s z c z ę ś l i w s z e g o  m ę ż a ,  p r z e z  A .  * • ; l v ‘ a k „ w  , z ł .  3 .
_ J Z e b r a n i e  w c z o r a j s z e  w o g r o d z i e  „ o d  n u n c  a  - 
n y c h  n a l e ż a ł o  d „  n a j l i c z n i e j s z y c h  t e g o r o c z n y  i .  

N a s z  K a r ls b a d  i  M a r je n b a d  n i e  o s t ę p 1? 
w n e  p o d  w z g l ę d e m  l i c z b y  pięknośc i,  t o r e  

z g r o m a d z a ć  s i ę  r a c z ą ,  ś w i e t n y m
w ó d  m i n e r a l n y c h  z a g r a n i c z n y c h ,  a c z k o l w i e  ^

E u r o p a , b a ,  n a w e t  i A m e r y k a  s k ł a d a , ą  s ę  
X  u ś w i e t n i e n i e .  J e d e n  z  b i e g ł y c h  S t a t y s t y  W  
o b l i c z y ł  n a p r ę d c e ,  ż e  na  100 K o b i e t a c h  w P o h c e  
i e s t  5 0  p i ę k n y c h ,  3 0  p e ł n y c h  w d z i ę k ó w  2 0  k t ó r e  
n l b o  p i ę k n e m i  a l b o  m i ł e m i  b y ł y ,  a  w s z y s t k . e  1 0 0  g o ­
d n e  s z a c u n k u  i k o c h a n i a  z  t e g o  l u b  o w e g o  w z g l ę d u .  
U l e w a  s p a d ł a  w p o ł u d n i e  , g r o ż ą c e  n a s t  p m e  d e ­
s z c z e m  p r z e z  d z i e ń  c a ł y  c h m u r y ,  s p a r a l i ż o w a ł y  
z u p e ł n i e  z a b a w y  ś w i ą t e c z n e .  P o ż ą d a n e  w i d o w i ­
s k o  n a  w y s p i e  w Ł a z ie n k a c h  m e  m o g ł o  h y c  d a -  
ne in-  z n i e w i e l k ą  u f n o ś c i ą  w y i e ż d ż a n o  n a  s p a c e r ,  
a  d o p i e r o  p ó ź n o  w i e c z o r e m  g d y  z m n i e j s z y ł a  s , ę  
o b a w a  z n i s z c z e n i a  s u k i e n ,  o ży w i ł y  s i ę  m e c o  n i t c e .  
W i d o w i s k o  n i e s p o d z i a n i e  d a n e  w  W  l e l k . m  I  e a -  
t r z e ,  z a d o w o l i ł o  t y c h ,  k t ó r z y  n a  n i e  p r z y b y l i ;  p o  
I s z y m  a k c i e  CecyJji  p r z y w o ł a n o  J P a n n ę  D a m -  

P<> 2 g " »  W s z y s t k i c h ;  po  , . w Ojco* 
w ie  J P a n i ą  2 u rc zy n n w ic z  , J P a n n ę  11 endt,  
P rzes tro g a .  O n e g d a j  c h ł o p a k  J a t  l o  m m ą c y ,  
b ę d ą c y  „a  n a u c e  u F a b r y k a n t a  n o w e g o  s r e b r a ,  
p r z e z " n i e o s t r o ż n o ś ć  p o d s z e d ł  t a k  b l i s k o  m a s z y n y  
w t e j ż e  f a b r y c e  z n a j d u j ą c e j  s i ę ,  i ż  k o ł o  t e j ż e  

z g r u c h o t a ł o  m u  r ę k ę .  . r
°  W c z o r a j  w  T a rc h o m in ie  w  d z i e ń  S g o  J a K o b A  

i a k o  w d o r o c z n y  o d p u s t  w t e j  w ł o ś c i  i p a r u f j i ,  o d ­
b y ł a  s i ę  i n s t a l a c j a  na  P r o b o s z c z a  t a m e c z n e g o  
X .  G órskiego  d o t y c h c z a s o w e g o  W i k a r e g o  „s ta  
K i w a n y  c e l e b r o w a ł  W o t y w ę ;  z a ś  w c za s i e  uni .my
m i a ł  k a z a n i e  w n a j c z u l s z y c h  W y r a z a c h  i p r z e m ó w i  
d o  s w o i c h  P a r a f j a n ;  i , g o  m o w a  t r a f i , ł a  i O  s e r c  
w s z y s t k i c h  o b e c n y c h .  A r t y ś c i  m u z y c z n i  P r ' ' J  1 
z  W a r s z a w  v ,  d o  s ł ó w  K a p ł a n a  d o ł ą c z y ł ,  p . e s n  B o -

i i  C e s a r z a  c H R O Ś ;  c i i  A r t y ś c i  w y k o n a ł ,  w c z a -



sie W o  ty wy M szą  K .  K u r p iń s k ie g o  na śpiewy 
® organem.

Z  L u b l in a .—  M ło d y  T e o d o r  W o d n ie  k i ,  w y- 
chowaniec  L u b lin a  b y ł  u nas w ezasie kon trak tów  
S u n ę  to -J a ń s  k ich ,  i w dniu 2 4  C zerw ca  r. b. ,  d a ł  
K o n c e r t  na F ortep jan ie .  Od chw ili ,  w- której L u b lin  
p rzed  odjazdem  tego  m łodego Artys ty  do W a r ­
s z a w y •, po raz  osta tni go s ły s z a ł ,  tenże do dnia 
dz is ie jszego  znakomity w swoim zawodzie  u czyn i ł  
postęp;  gra  icgo nabyła  w ięcej życia i mocy, czy­
stości i wykszta łcenia ,  którym  odznacza się nowa 
sz k o ła .  W o d n ic k i  g rą  swoią i doborem d z ie ł  przez  
się  wykonanych, za ią ł  ca ły  L u b lin , zyska ł  po­
wszechne ok lask i  i zadowolenie ,  i w p o i ł  we wszy­
s tk ich  to niernylne przekonanie ,  iż w nied ług im  
p rzec iągu  czasu będzie  m ó g ł  pomieścić się obok 
znakom itych  A rty s tó w ,  k tó rych  imionami ta  część 
sz tuk i  pięknej iaśnie ie .  Pub l iczność  L ubelska  ce­
niąc  zdolności  i dobre  chęci młodego A rtys ty ,  l i ­
czne,ri swem zebraniem zaszczyciła  K o n cer t  iego, 
a oddaiąc  grze  siwego wychów ańca należy tą  p o ­
c h w ale ,  k ró tk ą  chwilę pobytu  iego w L u b lin ie  do 
na jmilszych dla siebie policzyła wspomnień. C....

A  n g J ja  Król R e lg ic k i  l ó g o  l>. m. w j iech n ł
* W in d s o r u  n apow ró t  na ląd s ta ły ;  K ró low a  Bei- 
g icka  z przyczyny słabości swoiego Syna Xiecia  
Brabanclt iego ,  m usiała  ieszcze w W in d s o r z e  p o ­
zostać .  —  S ta tek  woienny F a u n  pod dowództwem 
P o ru c z n ik a  F o o te , 19go L u teg o  r. b. z ab ra ł  pod 
I ia k u p a s  p rzy  brzegach B ra Z y f ji  b ryg  handluiący 
n iew olnikami.  Z  liczby 5 1 0  nieszczęśliwych M u ­
rzynów , W  przec iągu  13fu dni, 125 um arło  śród  
na jokropniejsze j  nędzy; a z pozosta łych ,  większą 
l iczbę  musiano umieścić w lazare tach .  P o w ie t rze  
na zabranym b ry g u  by ło  iakby zarażone. S ta tek  
F a u n  z aw ió z ł  ten łu p  do IVowego A m s te r d a ­
m u . D w o m a  okrętami woiennemi wysłano woj­
ska  do K a lk u t ly .  — ■ W  D e w o n s z y r  z b an k ru to w a ł  
znaczny dom handlowy na 4 , 8 0 0 ,0 0 0  z ł .   P u ł k o ­
w nik  H o d g e s  (H o d że)  były Konsu l  w A le x a n d r j i , 
w kró tce  uda się  z L o n d y n u  na swój urząd do 
H a m b u rg a .

F ra n c ja .  P .  G u iz o t  (G iz o )  pośp ieszy ł  pod­
pisać t r ak ta t  konferencji  londyńskiej.  P r o to k ó ł

p rz y b y ły  14go b. m. z L o n d y n u , zo s ta ł  If lgo  ode­
s łany  na pow ró t  z podpisem Rządu francuz;.  —  
E s k a d r a  A d m ira ła  H u g o n  zawinęła 14go b. m. do 
T u lo n a  P o d łu g  zapewnienia dziennika handlo­
wego, kazano w rT u lo n ie  uzbroić  flotyllę z ło żo ­
ną z iednej f reg a ty  i dwóch sta tków mniejszych, 
p rzeznaczoną  do T e x a s , celem popierania żądań 
Ajenta  francuz; P a n a  S a l ig n y  (S a l in i j ,  k tóry * 
tameczną r z e c z p o s p o l i t ą  żostaie w nieporozumie­
n iu  W  pierwszem półroczu  r. 1841 c ło  i po­
d a tk i  p rzyn ios ły  8 ,273 ,0 0 1 )  f r . ,  więcej niż w od- 
pow iedniem półroczu  z r. 1840 ,  a 2 8 ,2 8 1 ,0 0 0  fr?
■więcej niz w odpowiedniern pó łroczu  % r. 1 8 3 9 .__
Od czasu oddalenia  się P re fek ta  M a h u l  z T u lu zy  
i uwolnienia  tamże osadzonych rokoszan, spokoj- 
ność w mieście nie zosta ła  więcej p rzerw aną .  P .  
M au ry cy  D u v a l  P a r  F ranc ji  i Radca S tanu  udaie 
Się do T u lu z y , iako Kom isarz  K ró lew sk i  i iako tym­
czasowy zastępca Pre fek ta .  D o  tegoż miasta w y ­

słano  P ana  R o m ig u ie re s  (R o m ig je r )  dla przedsię­
wzięcia ś ledztwa o zaszły eh ro z ru c h a c h .   J e n e ­
r a ł  R u g e a u d  ( R iu io )  rozkazem  dzienny m wydanym 
w M o s la g a n e m  7go b. m „ pochw ali ł  prace wojska 
w cel,, zaopatrzenia  M a s k a r y  żywnością,  co przy­
czyni się ba rdzie j  do u jarzmienia  A rabów  niż 10 
wy gra „y ch potyczek. _  S i d i  A  m e/a n i  ieden z zna­
czniejszych K a id ó w  W  okolicy K o n s ta n ty n y  dopu­
śc i ł  się tajnego związku z A b d e l-K o d e r e m .  J e n e ra ł  
N e g r ie r  ( N e g r je )  otrzymawszy piśmienne dowodv 
przez innego S ze ika ,  z w o ł a ł  wszystkich K a id ó w ,  'i 
począwszy  od na jm łodszego ,  w ypy tyw ał  po  k o le i :  
„ G o  należy uczynić z człow iek iem , k tó ry  przy k o ­
ra,, ,e  p rzy s iąg ł  wierność Francuzom , a potem p rz y ­
sięgę z ła m a ł ;  Śm ierć”  od rzek l i  ieden po dru-  ’ 
gim. J e n e r a ł  obracaiąc się te raz  do winnego za­
w o ł a ł ;  „ S a m  wydałeś  swój wy rok, oto l is ty  twoią 
pisane r ęk ą .  A m e la n i  z o s ta ł  uwięziony i podo­
bno n,e u jdzie  kary śmierci.  T e n  postępek po­
doba s,ę nawet A r a b o m . -  K ró l  R e lg ic k i  2 .L  
z m. s H z i e w a , ,  h j ł  w p  ^  _ _  ^  J
R o tszy L d  wyiechał (]o Niemiec W  • • : „ i i  i .  o  Niemiec.-—  W znawiaia
s l t w o  r  ' Aulai.rp. (S .  0 Icr) , „zyska po­
selstwo w L o n d y n ie , a H rab ia  F la h a u h  (F lah rd ) ,
pose ls tw o w M a d r y c i e  —  P n  / l  -jclc . —  J zp a g n y  ( L p a n i )
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o trzy m ał  od francnils iego M in is t ra  spraw wewnętrz:  
pozwolenie  o tworzenia  d rug iego  teatru  fra n c u s ­
kiego  w dawnym tea trze  Odeonie  For tep ian i-
sta L isz t  w y iecha ł  do K openhagi Dzienniki
p a ry z k ie o d  parę  tygodni mniej umieściły  uwag o po­
l ityce teraźniejszej niż zw ykle;  najwięcej rozp isu ją  
się  o teraźn ie jszych  wyborach nowych członków do 
P a r lam en tu  A ngielskiego.

H iszp a n ja .  —  Pod  M alagą  zebrano korpus 
1 0 ,0 9 0  wojska,  podobno w celu wysłan ia  go na 
poskrom ienie  wichrzycieli  w Alhucem as.

H ollarid ja .—- J-  C. W .  W ie lk i  X i ę  KoKSTATf- 
T y n  p rzy b y ł  1 ; go b. m. w tow arzystw ie  K ontr-  
A d m ira ła  L htke  do A m sterdam u.

N ie m c y .—  H o  rozm aitych  wód uzdraw ia ią -  
cych w Niemczech, tego lata  mniej p rzy b y ło  ma­
jętnych A ng lików  niż zwykle.

7'urcja. —  W  Belgradzie, zakazano T u rk o m  
noszenia  broni. —  X iążę  M iło sz  nie uda się do 
W ie d n ia .—  Z d ro w ie  S u ł tan a  nie po lepszy ło  sję 
jeszcze .—  Ibrahim ow i radzono, aby u d a ł  się do 
S ta m b u łu , lecz nie p rz y ją ł  tej r a d y . —  Biedny 
k ra,j S y r ji  tak d łu g o  dręczony niespokojnościami,  
te raz  doznaie nowego nieszczęścia, to iest  m oro­
wej z a razy . ;  K o rsa rz e  z jawil i  się  p rzy  b rze ­
gach Grecji.

17 ło c h y .—  O j c i e c  Sty  zamyśla  wkrótce  w y­
s łać  P o s ła  nadzwyczajnego do L isbony . —  W  N e a ­
po lu  miano odkryć  sp ise k ,  k tóry  m ia ł  na celu 
p o łączyć  W ło c h y  w iedno Państwo.

R o zm a ito śc i.—  Sław ny  Base tl is ta  B a tta  uda 
się  z ParyŁa  w podróż do N iem iec,  mianowicie do 
B erlina  i W ie d n ia j  na zimę wróci do P a r y ia .—  
f i l o l o g  p rzyn iós ł  Pre fesso row i na pokazanie  ko­
m entarz  nad elegjami Jerem jasza , i us łysza ł  od 
niego zdanie następuiąće : » P r z y  pańskiem dziele 
*ału ię  t y lk o ,ż r  Jrrem jasz  więcej nie żyie, bo na­
p isa łby  nowe e legje  nad pańskim komentarzem.”  —  
K o m p o zy to r  M endelsohn B artho ldy  o t r z e m a ł ty ­
t u ł  K rólew sko-Saskiego  K ap e lm is t rza .—  W  Ber- 
1inie  zakazano  pr«edawanie  portretu  K iihnapf/a , 
•zabójcy Biskupa  W a rm iń sk ie g o .—  Hale.vy napi- 
Sał nową O perę ,  która na iesień będzie  p rzedsta ­
wioną w P a ry iu .  —- Ojciec Panny  R a sze l  d awniej

F ab ry k a n t  guz ików , towarzyscy  teraz  swoiej córce 
do wszystkich tow arzystw  arystokratycznych w L on­
d y n ie 4, pewnego razu  m ia ł  także rozmowę z p ie r­
wszym M inis trem  Lordem  M elburnetn , k tó rego  
c h c ia ł  poiedńać z F ranc ja ,  i z apy ta ł  dobrodusznie  
czemu tej sprawy przez niego nie zała tw ia ią .  —  
W  pewnem towarzystw ie  b y ła  rozmowa o śmierci,  
k tó re j  u legaią  wszyscy Judzie, * tą różnicą ze ieden 
z boleścią,  inny z miłym prawie  uśmiechem k o ń ­
czy życie, co zdaie się przekonywać że ieden ma 
śm ierć  lże jszą  a  d rug i  cięższą; o.1 Pani zapewne 
będziesz  m ia ła  od nas lżejszą, odezwał się ieden 
ża r tow niś  do s łuszne j  matrony która  bWa ciemną 
na iedno oko; a to iakirn sposobem P a n  wiesz o tern, 
o d rz ek ła  zagadniona Dam a;  bardzo naturaln ie  wiem 
o tej p rawdzie ,  Jjo Pan i  ty lko  iedno oko przem ­
kniesz  przy  śmierci,  a my musiemy dwa. —  M ę ż ­
czyzna gdy doznaie zdrady w miłpścR oddaie się 
rozpaczy i wypala sobie...  fa jkę ;  Panna  w takim 
przypadku  ha ft  nie [ zaczyna mysi i ć o podarunkach 
dla iak iego  nowego a d o n is a .—  Chcesz zostać ma­
jętnym, to naśladuj biednych n ieboga tych ;  bo p ier­
wsi p rak tyczn ie  muszą ćwiczyć się w oszczędności,  
a drudzy ią ty lko  z teorj i  z n a i ą .—  W  P oznaniu  
na G arbarach  2 3 g o  z. m. M ły n a rz  l a t  36  ma-

d o s ta ł  się między ko ła  i zo s ta ł  zgruchota-  
ny. D n ia  2Sgo  z. ni. w Pow iecie K robskim , piorun 
z a b i ł  śpiącego ch łopca;  a z będącego tamże byd ła  
ty lko  ieden wół roboczy zabity został .

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
Hrabia Medem Kamerjunker, Kur jerem z Wiednia- 

Jezierski Jan Członek Rady Stanu z Ryk; Drabikow- 
ski Jan Komisarz Obwodu z Sandomierza; Bujno Brie- 
d . .c  « Dobry;: Horody.W Ign: Dzie: z Tuczek; B r z e ­
ziński Fi an Dzie: zfiełzye; Wygonowski Stef: Dzie:
* Gub: Grodzieńskiej; Dobiecki Win: Bzie: z Ocr.esał; 
Bontam Toni: Dzie: z Cięgowic; Bielski Jan Ozie. z 
Bukowca; Niemoiewski Gabr: Dzie: z Radoszewa. '

014 A A -
n i  z*7 Gtówny py ód Mineralnych w Królestwie 
Pols/ciem. Dominjum Iw on icz  w Galicji,  n a d es ła ło  p a r -  
t j e  W o d y  z ta m te jsz e g o  ź ró d ła ;  opis  p rz e z  W .  Toro- 
s iew icza  w Redakcji niniejszego pisma z ło ż o n y  zosta ł-  
k ażdem u  z Szanownych k u p u ją c y ch ,  t a k o w y  na ż ą d a ­
nie  udz ie lony  będzie .  Niemnie j s k ład  g ł ó w n y  na no­
w o ie s t  z a o p a t r z o n y  wsze lk iem i wodami m ine ra łnem i
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preiskuran tem  ob iętem i, a  mianowicie : E m ska, Selcer-
*ka,  Fachinger ,  (Kissyngm- Ragoczi) P innoa tska ,  b u -  
dowsfca, S o f  morska ( iW d e rn e j  S - S a b  . ) prawdziwa 
Sol Karlsba.i/.ka w p m b ł k a c h  pó ł  funtowej wagi W te 
dc lis kici. M . B . Gofduji p rzy  nhćy O la g u j .  ;

S e k w e s tr t t lo ,i‘ O bu-udu  U  a r s z a w s L ie g o -  Podaie  do 
p u b l i c *  l ici  w i a d o n i ' ś c i ,  i* w i l n i u  ,7/ o t  t . i p 1 a 1 ■ >■ * e
W s i  K o b y l n i e  pod  M ias tem  G r ó j c e m ,  o dbędzie  się l- 
c .ytacja „a  sp rz ed  . 2,K> C e u t n m o w  S i m  . 15 ko r -
cy  Ź Y T A ,  za  Z a leg łeP o d a tk l  S k a r b o w e .  J .  Ł u s z c z e w s k i .

L u u d k u c z e r  p r z y b y ł y  w t y c i .  d n i a c h  z B e r l i o a ,  
i v c z v  , o b i e  z a b r a ć  P A S A Z K R O W  / l o  W r o c ł a -
vv i a, Poznania i Berlina. Wiadomość pod ftt 603, 
p rz y  ulicy Bielańskiej w Hotelu Lipskim, u 
Szwajcara.

Podaie się do publicznej wiadomości, iz zaięte S K O ­
PY sztuk ‘24 we Wsi Pr/.eslawicacU, z a  Podatki S k a r ­
bowe będą w dniu « / * .  Lipcu r. b w Mieście Grójcu 
p rzez  lic s ta c ją  spieniężone. J. Łuszczew ski.

KSIĄŻKĄ Legitymacyjna Kacpra  Mclrli jura Balta­
zara Gz-erIliakpwskiego, zaginęła; Znalazca raczy ort- .
dać  do C y r k u ł u  !0 .  rT

W, S k lep ie  U b o g ic h ,  s ą  do  sp rz ed a n iu  ro żn e  L U ­
S T R A  w z ło c o n y c h  runiach ,  i Z  \S ± .O N  Y, do  okien  diu-
ciune oprawne. .

KS1AZKA Legitymacyjna Marjnnny Gajewskiej,  za- 
tri iiela Zna la zca  r a c z y  oddać do C y r k u ł u  Ig o .

'  ■ - & • - ; # % #  -‘N**s*«--jS
%  K A N T O R  L O T E R J l  i V \ E X L U  M. R O S F .N ,  |
0  przy ulicy Senatorskiej,  naprzeciw Kościoła X X -  »  
^  Reformatów, mieszczący zarazem w sobie S H Ł  \ ł )  ^  
C  wszelkich gatunków CYGAR, oraz -TY TU SIO  A *
/ ■ i  T A B A K ,  m a  z a s z c z y t  d o n ie ś ć  P r z e ś w i e t n e j  l u b l i -  *&
fc czriości. iż codziennie w każdym, czasie nabyć ta -  0  
f  kow vek  tum ie  można,  po cenach ustanowionych Bk 
%k w G łównym  Składzie.  P rzy  tein K A N T O R  n a -  2  
C c .zo .ry  polem  się LOSAMI w różnych częściach 

do 11 idohodzącego Ciągnienia le j  Klasy 58ej Lotei ji. 4

Arsenał W arszaw ski  z.yiiadamia interesowane Oso­
by ,  iz w dniu ’/ i s  > ,1/« 3  Sierpnia r. b. o godzi: 10 z 
rana, w Komitecie p rzy  ulicy Nalewki w domu pod Nr 
2253. odbywać się będzie licytacja crłośna 111 111 mus nu 
dostawę dla Arsenału zachód,liu-okrużnego w T w ie r ­
dzy Nuwogeorgśewskiej , Kiciu, s tolarskiego, Sadła w o­
łow ego , Szrub żelaznych, Oleili konopianego i Oliwy. 
Każdy więc ży czący  się podjąć tejże dostaw y, winien 
p rzy b y ć  w miejsce i czasie wyż oznaczonym zswiade- 
ć t»e„ i‘ W ła d z y  miejscowej na prawo do licytowania, 
oraz. kaucją prawną do wysokości  792 złp. Nadmie­
nia się przy tern iż wzory  Materjałow, oraz warunki 
l icytacyjne można widzieć .w Kancellarji  Arsenału  V ar

szawskiego. Zarządzuiący Arsenałem, Pu łkow nik  Ar-
t  y ller ji duh -n eh im . T łum acz Arse: Siem iątkow ski- 

PROP1N AC.IA w maiętności Sielce, składająca się z ‘2ch 
Karczem i iednej Restauracji  w Oranżąrji ,  iest do zadz.ier- 
iuwieuia z wolnej  ręki od Sgo Michała 1841 r. Bliższą 
wiadomość o warunkach powziąsćmożna w F a b r y c e G ło -  
w r . e j  Tytun iu  i Tabak i w Sielcach.

Je s t  do sprzedania  M A G I E L ,  przy  ulicy Rynuk No­
wego-miasta pod Nr 359, u ' P .  Rzątkowskiej,

Na zad .nie pełnoletnich Sukcessoro* Bremiert,  po 
niegdy Tekli z F isze iów  pierwszego ślubu B .enneit ,  po ­
wtórnego F u n k  pozostałych ,  w dalszym ciągu Obwie­
s z c z e ń ,  sprzedane zostaną pćzez publiczną L IC Y T A C JĄ  
w domu przy ulicy Nowolipie pod Nr ‘2429 położonym, 
dnia 15 (27)  Lipca r. b. o godzinie 3ej z południa,  r o z ­
maite ruchomości,  do pozostałości tejże niegdy ł e k l i  z 
F i s z e l ó w  Punk  należące; iako to: Meble, Szkło,  Faians, 
Cyna ,  Miedź, S rebra  s to łow e, Garderoba, Bielizna. P o ­
ściel i t. p. za gotowe natychmiast po przybiciu płacić 
się maiąće pieniądze. M asłow ski, Regent.

Arsen ł  W arszaw ski  zawiadamia interesowane Osoby, 
iż W dniu 8 (20 )  i, 12 (24) Sierp r. b. o godz: lOtej i  rana 
w Komitecie przy  ulićy Nalewki w domu pod N-rrin 2253, 
odby wać się będziedicy tacja głośna in minus na dostawę 
Arsenałowi W arszawskiemu, 30 sztuk KOW A .U EE sta­
low ych.  Każdy więc życzący podjąć się lej dostaw y,  
winien pry-ybyć w miejscu i czasie wąż, oznaczonym Z 
świadectwem W ł<dzy miejscowej n » p raw o do l icy to­
wania, o; aż kaucją p raw ną  do wysokości 1 1 , 0 0 0  z ip .  
ft a imienia się, iz wzory tako wy d i  k o w ad e ł ,  oraz wa­
runki lieVtacyjne, ńiożna widzieć w Kancelarji A iscnału  
W arszawskivgo.—  />•.rządżaiący Arsenałem, Pu łkow nik  
A rty  lei ji Schenchiuę; T łum acz  Aise: S i‘'7niafkou\s^ i.

Dnia 24 b. m. rano, zginął  W T Z E L E K  
angielski kosmaty, •łebek kasztanowaty z 
ł ąskiem białym i z ł a tk ą  ciemną na bo­
ku. Ł a s k a w y  znalazca raczy oddać pod

  A. p rzy  ulicy Miodowej, do Właściciela
domu a'dostanie stosowne wynagrodzenie.

Dziś rano c«eph» stopni I l. W czoraj w południe 14. 
T E < \T R  W IE L K I.  Dziś na żądanie,  102 raz A n to ­

n i i  A ntosi*-  5.9 raz S iy  r y j  czy ko w is. — . Ju t ro  29 raz 
B ita .  J P -  Koś (M e k i  Artysta  z teatrów p r  wim j..nal- 
nycii , iako Gośr przedstawi rolę JSidznaiomegoi —  
Dziś w Rozmaitości n iem \ widowiska.

Dziś w Amf ttatcz.e v Hecy, W idowisko Akrobaty­
czne pod zarządem .IPana M. Averino z Rzymu

Dziś  w K aw iarn i  w  domu d. B aro k a  na rogu  ul ic T r ę b a ­
ckie j i Kra:- Prze:, famil ja  fV e h n tg r a ć i  śp iew ać  będzie.

.Jutro w handlu M aicw skiego  p rzy  ulicy Bednarskiej, 
na Śniadanie ; Kaczek i dzi:, Kapłon, Pieczeń b»ra: a a sar: ,  
Sztufada, Polędwica z kapuś. , Ozor na szaro, Szuycle,  Ko­
tlety cielę , RwzbVatle, F ry k a s ,  Kurczęta, Raki,  W ęgorz.
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